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Dr JERZY ANTONIEWICZ 
(1919— 1970)

29 czerw ca  1970 r. zm arł nag le  w  w ieku  
51 la t  w y b itn y  archeolog, reg io n a lis ta  i edy to r, 
zasłużony d la  W arm ii i M azur działacz k u l tu ­
ra ln y , d r J e rz y  A ntoniew icz.

J e rzy  A nton iew icz u rodził się 3 m a ja  1919 r. 
w  P io trk o w ie  T ry b u n alsk im  w  rodzin ie  n a u ­
czycielsk iej. O jciec jego T adeusz był p ro feso ­
rem  g im naz jalnym  w  P io trkow ie  i  Tom aszo­
w ie M azow ieckim . Je rzy  A ntoniew icz u k o ń ­
czył w  1938 r. G im nazjum  Z iem i M azow ieckiej 
w  W arszaw ie, a n astęp n ie  pow ołany  zosta ł do 
odbycia  s łużby  w ojskow ej w  Szkole P odcho­
rąży ch  R ezerw y A rty le r i i  w e W łodzim ierzu  
W ołyńskim . W e w rześn iu  1939 r. b ra ł udz ia ł 
w  w a lk ach  z h itle ro w sk im  najeźdźcą pod 
W ieluniem , a także uczestn iczył w  obronie  
W arszaw y. W zięty do n iew oli uciek ł w raz  
z w iększą g ru p ą  jeńców  i przez ok res ok u ­
p a c ji p rzebyw ał na  te ren ie  W arszaw y. W  tym  
czasie p raco w ał jako  robo tn ik , a  później 
u rzęd n ik  ap row izac ji w  M łocinach, jed n o ­

cześnie pode jm u jąc  s tu d ia  w  dziedzinie p ra h is to rii i h is to rii średn iow iecznej na  
ta jn y m  k u rs ie  U n iw ersy te tu  W arszaw skiego. Z a in te reso w an ia  w  tym  k ie ru n k u  
w y k azy w ał już  z resz tą  w cześn iej, k iedy  to  jak o  uczeń g im n az ja ln y  ogłaszał k ró tk ie  
sp raw o zd an ia  z ob jazdu  m uzeów  ru m u ń sk ich  i recenz je  w  „P rzeg lądzie  K lasycznym ”. 
W czasie s tud iów  in te reso w ały  go szczególnie p rob lem y  archeologii pó łnocno-w schod­
nich  ziem  po lsk ich  i  P ru s  W schodnich. Z a in te resow an ie  to  w iąza ło  się  z pow ierzo ­
nym  m u w p ra cy  k o n sp ira cy jn e j zadan iem  zb ie ran ia  w iadom ości o w yw ożonych 
przez  ok u p an ta  zb io rach  m uzeów  reg io n a ln y ch  w  P łocku, M ław ie, N ow ogrodzie Ł om ­
żyńsk im  i Suw ałkach . P op rzez  osobiste  k o n ta k ty  z w a rszaw sk ą  g ru p ą  ludow ców  
zaangażow ał się w  akcję  m a ją cą  na  celu  w łączen ie  do osw obodzonej P o lsk i W arm ii 
i M azur. W czasie p o w stan ia  w arszaw sk iego  Je rzy  A ntoniew icz by ł jed n y m  z k o lp o r­
te ró w  p ra sy  pow stańczej, b ra ł  tak że  udzia ł w  s łynnej ak c ji zo rgan izow anej p rzez  
p rof. dr. S ta n is ław a  L o ren tza  p rzy  zabezp ieczan iu  dób r k u ltu ra ln y c h  W arszaw y, za co 
po w yzw olen iu  zosta ł odznaczony S reb rn y m  K rzyżem  Zasługi.

Po zakończen iu  w o jn y  k o n ty n u o w ał s tu d ia  i w  1946 r . u zy sk a ł w  U n iw ersy tec ie  
W arszaw sk im  stop ień  m a g is tra  n a u k  hum an is ty czn y ch  w  zak res ie  p ra h is to r ii  na 
po d staw ie  p racy  p t. G eneza i  chronologia p o m o rsk ich  u rn  d o m k o w ych . J u ż  w cześn iej, 
od p ie rw szych  m iesięc> po w yzw olen iu  po d ją ł p racę  w  P ań stw o w y m  M uzeum  A rcheo­
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logicznym  w  W arszaw ie, początkow o jako  a sy sten t, n astęp n ie  s ta rszy  asy sten t, 
a d iu n k t i w reszc ie  kusto sz  aż do 1962 r.

W  p ie rw szy ch  la ta ch  po w ojn ie , z ra m ie n ia  P aństw ow ego  M uzeum  A rcheo lo ­
gicznego i M in is te rs tw a  K u ltu ry  i S z tu k i z a ją ł s ię  zabezp ieczan iem  rozproszonych  
zbiorów  d aw nych  m uzeów  gdańsk iego  i k ró lew ieck iego  o raz  reg io n a ln y ch  zbiorów  na 
te re n ie  W arm ii i M azur. Jego  zas łu g ą  w  znacznej m ie rze  by ło  u ra to w a n ie  p rzed  
zniszczeniem  i zgrom adzen ie  w  M uzeum  M azursk im  cennego dziś zb io ru  zaby tków  
archeo log icznych  z p o n iem ieck ich  ko lekcjj, z n a jd u jąc y ch  się  w  różnych  reg ionach  
b. P ru s  W schodnich. P o d ją ł ta k ż e  ak c ję  in w e n ta ry z ac ji i  r e je s tra c ji  g rodzisk  i innych  
o b iek tó w  archeologicznych w  w o jew ó d ztw ach  o lsztyńsk im , g dańsk im , b ia ło stock im  
i w arszaw sk im , zabezp iecza jąc  w ie le  z n ich  p rzed  zniszczeniem . W  la ta c h  c z te r­
dz iestych  p row adził b ad an ia  n a  cm en tarzy sk u  k u ltu ry  łużyck iej w  C hłapow ie, 
pow. p u ck i i w  ob ręb ie  osady p ru sk ie j z o k re su  rzym skiego  w  W yszem borku, 
pow . m rągow sk i. Jednocześn ie  p o d ją ł ra to w n icze  p race  badaw cze  n a  w ie lu  n iszczo­
nych  s tan o w isk ach  w  różnych  s tro n ach  P o lsk i. D zięki s ta ły m  w ędrów kom , w  tru d ­
nych , pow ojennych  w a ru n k a ch  zdobyw ał cenną  d la  a rcheo loga  znajom ość  te ren u  
i fo rm  zab y tk ó w  w y stęp u jący c h  w  pó łnocno-w schodn ie j Polsce.

N ie og ran iczał się je d n a k  w y łączn ie  do p racy  w  dziedzin ie  archeo log ii. J ak o  
re d a k to r  reg io n a ln y  n a  w ojew ództw o o lsztyńsk ie  czasopism a „O dra” w  la ta c h  1946— 
1948 opublikow ał szereg  a r ty k u łó w  in fo rm u jący ch  o różnych  z agadn ien iach  z p rzesz ­
łości W arm ii i M azur, z b ie ra ł m a te r ia ły  do b io g ra fii p o lsk ich  dzia łaczy  i naukow ców  
tego reg ionu . W spó łp racow ał z In s ty tu te m  M azursk im  w  O lsztynie, będąc  w  la ta ch  
1946— 1948 re d a k to re m  serii h is to rii i p re h is to r ii  „K om un ikatów  D ziału  In fo rm a c ji 
N a u k o w e j” tegoż In s ty tu tu . W la ta ch  1958— 1961 b y ł in ic ja to rem , w sp ó łtw ó rcą  
i zastępcą  re d a k to ra  naczelnego trz ech  p ie rw szy ch  tom ów  „R ocznika O lsztyńsk iego”, 
w ydaw anego  przez M uzeum  M azurskie .

W P ań stw o w y m  M uzeum  A rcheo log icznym  w  W arszaw ie  p ro w ad z ił w  la ta ch  
1948—1958 dz ia ł w ydaw nictw , by ł sek re ta rzem  re d a k c ji „W iadom ości A rcheologicz­
n ych” i dzięk i n iem u  w  ty m  czasie czasopism o to  s ta ło  s ię  n a jb a rd z ie j re p re z e n ta ­
tyw nym  o rganem  o d rad za jące j s ię  po  w o jn ie  po lsk ie j a rcheologii. Jego  s ta ran iem  
w ydaw an o  ta k ż e  „S praw ozdan ia  PM A ”, p ie rw sze  to m y  „M ate ria łó w  S ta ro ży tn y c h ” 
i „M ateria łów  W czesnośredn iow iecznych”. Z y sk a ł zasłużoną sław ę  znakom itego  
edy to ra .

N ie zarzuc ił je d n a k  b a d ań  te renow ych . W  la ta c h  1950—1954 p ro w ad z ił z ra m ie ­
n ia  PM A  i K om isji do B ad ań  nad  P o czą tk am i P a ń s tw a  Po lsk iego  p ra ce  w y k o p a li­
skow e n a  g rodzisku  i  o sadzie  w  Jez io rk u  w  pow . giżyckim . O d k ry te  ta m  w a rs tw y  
z w czesnej ep o k i żelaza i z w czesnego 'średniow iecza dostarczy ły  cennych  m a te ria łó w  
źród łow ych  do pozn an ia  dz ie jów  k u ltu ry  p lem ion  p ru sk ich . O pracow anie  i op u b lik o ­
w an e  w spó ln ie  z Je rzy m  O kuliczem  w y n ik i ty c h  b a d ań  s tan o w iły  p ie rw szy , w iększy  
w k ład  archeo log ii po lsk ie j w  p oznan ie  p rad z ie jó w  M azur.

Je rzy  A nton iew icz w  w ie lu  ro zp raw ach  udow adn iał, iż g łoszone p rzez  e tn iczną  
szkołę n iem iecką  tezy o zaco fan iu  ekonom icznym  i społecznym  w czesnośredn iow iecz­
nych P ru só w  by ły  fa łszyw e, w sk azu ją c  jednocześn ie  na  bardzo  s ilne  ich  zw iązki 
z sąsiedn im i p lem ionam i słow iańsk im i. Szerzej za jm o w ał s ię  p ro b le m a ty k ą  w czesno- 
żelaznych  osiedli ob ronnych  n a  W arm ii i  M azurach , ro z p a tru ją c  na  szerok im  tle 
p o rów naw czym  w a ru n k i ekonom iczne i spo łeczne po jaw ie n ia  się ob ronnej fo rm y  
o sadn ic tw a. B ył to  te m a t jego ro zp raw y  d o k to rsk ie j, k tó rą  ob ron ił w  U n iw ersy tec ie  
Jag ie llo ń sk im  w  K rakow ie  w  1961 r.

Jed n y m  z n a jw iększych  osiągnięć  Jerzego  A nton iew icza było zo rgan izow anie  
szeroko  zak ro jonych  b a d a ń  na  dz ie jam i Jaćw ieży . A kc ja  ta  zaczęła się  w  1955 r. od
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sk ro m n y ch  początkow o b a d ań  archeo log icznych  n a  cm en tarzy sk u  k u rh a n o w y m  
z o k resu  rzym skiego  w  S zw ajca rii, pow. su w a lsk i. W kró tce  je d n a k  w  u m ie ję tn y  
sposób zg rom adził w okó ł s ieb ie  znaczną g ru p ę  archeologów , an tropo logów , h is to ­
ryków , językoznaw ców , p rzy ro d n ik ó w  i e tn o g ra fó w  zain te reso w an y ch  b a d a n iam i nad  
Jaćw ieżą  i  reg ionem  su w a lsk o -au g u sto w sk im . D uże za in te reso w an ie  m iejscow ego 
spo łeczeństw a ro zb u d o w an ą  szeroko  a k c ją  p o p u la ry z acy jn ą  sp raw iło , iż w  op arc iu
0 fu n d u sze  w o jew ództw a b ia łostockiego w  la ta ch  n astęp n y c h  udało  m u  się zo rg an i­
zow ać b a d an ia  kom pleksow e n a  w ie lk ą  skalę . G ru p a  a rcheologów  i an tropo logów  
z różnych  in s ty tu c ji p ro w ad z iła  w ięc p race  w y kopaliskow e n a  k ilk u n a s tu  cm en ta ­
rzy sk ach  i osadach  z p ierw szego  ty s iąc lec ia  nasze j ery.

S ta ra n ie m  Jerzego  A nton iew icza  w  1959 r. rozpoczął na  Suw alszczyźn ie  te re n o w e  
b a d an ia  językoznaw cze zespół szw edzk ich  s law is tó w  z U n iw e rsy te tu  w  L u n d  k ie ro ­
w an y  p rzez  prof, do k to ra  K n u ta  O lafa  F a lk a . E k sp ed y cja  a rcheo log iczna w  S zw ajcarii, 
pow. su w a lsk i w  ok res ie  le tn im  p rzem ie n iła  się w  bazę d la  w szy stk ich  naukow ców  
za in te reso w an y ch  Suw alszczyzną, śc iągnęli tu  h isto rycy , e tnog rafow ie , p rzy rodn icy
1 językoznaw cy  — ludzie  re p re z e n tu jąc y  szerok i w ach la rz  dyscyp lin  i spec ja lizac ji, 
op racow ujący  zag ad n ien ia  od na jd a w n ie jsz e j p rzeszłości po czasy w spółczesne. Zespól 
te n  p o w sta ły  sam o rzu tn ie  p rze k sz ta łc ił się  w k ró tce , bo w  1962 r. w  B ia łostock ie  
T ow arzystw o  N aukow e, a  Je rz y  A nton iew icz  jak o  se k re ta rz  g en era ln y  p rzez  p ie rw sze  
la ta  w łożył w ie le  w y siłk u  w  o rg an izac ję  te j in s ty tu c ji. W 1961 r. w ra z  z g ru p ą  
b ia łostocczan  zaczął w ydaw ać  p rzy  tam te jszy m  m uzeum  „R ocznik B ia ło stock i” , 
pe łn iąc  fu n k c ję  zastępcy  naczelnego re d a k to ra . C zasopism o to o tw orzy ło  sw e łam y  
d la  badaczy  reg io n a ln y ch  S uw alszczyzny  i P od las ia . N ie zaspoka ja ło  to  je d n ak  
szerszych  am b ic ji Jerzego  A nton iew icza. N aw iąza ł on ścisłą w sp ó łp racę  z h is to ry k am i 
i archeo logam i rad z ieck im i z R ep u b lik  L itew sk ie j i B ia ło ru sk ie j z a jm u jący m i się 
przeszłością  i czasam i na jnow szym i. D la  rozw in ięc ia  b a d ań  nad  p ro b lem am i p o g ra ­
nicza litew sk o -p o lsk o -b ia ło ru sk ieg o  B ia ło stock ie  T ow arzystw o  N aukow e rozpoczęło 
w  1964 r. w y d aw an ie  roczn ika  „A cta  B a ltico -S lav ic a”, k tó reg o  re d a k to re m  został 
Je rzy  A nton iew icz. W roczn iku  ty m  u k azu ją  s ię  p race  w  k ilk u  języ k ach  p o ru sza jące  
szeroką  p ro b le m a ty k ę  h is to ryczną, sp raw o zd an ia  i re fe ra ty  z o rgan izow anych  
p rzez BTN  k o n fe ren c ji i sym pozjów  naukow ych . A rty k u ły  do tego  w y d a w n ic tw a  
n ad sy ła li w y b itn i n aukow cy  z k ilk u  k ra jó w . Jednocześn ie  J e rz y  A nton iew icz p ro w a ­
dził p rzy  B TN  dział w y d aw n ic tw , w  ra m a c h  k tó rego  u kaza ło  się  k ilk a  cennych  
pozycji książkow ych , a  tak ż e  m onografie  p ow ia tów  augustow sk iego , suw alsk iego  
i se jneńsk iego  o raz  B iałegostoku.

W la ta c h  1961—1963 Je rz y  A nton iew icz p row adził w y k ład y  z zak resu  P rad z ie jó w  
P o lsk i (epoka żelaza) d la  s tu d en tó w  sek c ji A rcheo log ii P o lsk i U n iw ersy te tu  W ar­
szaw skiego. B ył też  sek re ta rz e m  re d a k c ji tom ów  23 i 24 „S w ia to w ita”, roczn ika  
w ydaw anego  przez K a ted rę  A rcheo log ii P ie rw o tn e j i W czesnośredn iow iecznej U n i­
w e rsy te tu  W arszaw skiego.

Od 1967 r. J e rzy  A nton iew icz  p e łn ił obow iązk i sek re ta rz a  naukow ego  M azo­
w ieckiego O środka B adań  N aukow ych . Tu także, w y k o rzy stu jąc  sw e bogate  do­
św iadczen ie  edy to rsk ie , p row adził dział w y daw nictw , red ag o w ał cały  szereg  o p ra ­
cow ań naukow ych  dotyczących M azowsza, w śród  n ich  „Rocznik M azow iecki” . 
W 1969 r. m ian o w an y  zosta ł sam odzielnym  p racow n ik iem  naukow o-badaw czym .

D r Je rzy  A nton iew icz zosta ł w  1959 r. la u re a tem  n ag ro d y  n au k o w ej w o jew ódz­
tw a  o lsztyńskiego, zaś w  la ta ch  1960 i 1964 d w u k ro tn ie  la u re a te m  n ag rody  n a u k o ­
w ej w ojew ództw a b ia łostockiego. B ył odznaczony S reb rn y m  K rzyżem  Z asługi, Me­
da lem  10-lecia P R L  oraz O dznaką T ysiąc lec ia  P a ń s tw a  Po lsk iego . N a VI M iędzy­
n aro d o w y m  K ongresie  S law is tów  w  1968 r. zosta ł w y b ra n y  s ta ły m  członk iem  K o n ­
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gresów  S law is tycznych  w  K om isji B ałto słow iańsk ie j. B ył tak że  członk iem  In s ty tu tu  
Z achodniego w  P oznan iu  1 członkiem  R ad y  N au k o w ej O środka B ad ań  N aukow ych  
im . W ojciecha K ę trzyńsk iego  w  O lsztynie. P o śm ie rtn ie  Po lsk ie  T ow arzystw o  A rcheo ­
logiczne p rzyznało  m u  M edal Z asłużonym  d la  A rcheologii P o lsk ie j.

O cena bogate j i w szechstronnej dz ia ła lnośc i Jerzego  A nton iew icza  jak o  a rch eo ­
loga, reg io n a lis ty  i  w y traw n eg o  ed y to ra  w y m ag ałab y  spec ja lnego  s tu d iu m , a  także  
sp o jrzen ia  z w iększej p e rsp ek ty w y  czasu.

Jak o  a u to r  ponad  100 ro zp raw  nau k o w y ch  dotyczących szerok ie j p ro b lem aty k i 
archeo log icznej, h is to rycznej i językoznaw czej zyskał sobie s ław ę  w yb itnego  znaw cy 
p rad z ie jó w  p lem ion  b a łty jsk ich  i k o n ta k tó w  b a łto s ło w iań sk ich . S fo rm u ło w an e  przez 
n iego pog lądy  n a  dz ie je  p lem ion  p ru sk ich  s ta ły  się  p odstaw ą  da lsze j d y sk u sji i p o d ­
n ie tą  do rozw ijan ia  w szech stro n n y ch  b a d ań  nad  p ra d z ie jam i północnow schodnich  
ziem  polskich. O rgan izow ane  przez niego b a d an ia  te ren o w e  doprow adziły  do cen ­
n ych  odkryć  n a  M azurach  i S uw alszczyźnie. P ro w ad z ił je  w  sposób now oczesny, 
re a liz u jąc  m oże k o n sek w en tn ie j, n iż  to  czyniono dotychczas, p o s tu la t w sp ó łp racy  
z n au k am i p rzy ro d n iczy m i i o s iąg a jąc  dzięki tem u  doskonałe  w y n ik i. Z achęca ł też 
sw ych  w sp ó łp racow ników  do p o d e jm o w an ia  b a d ań  i o p racow ań  różnych  tem atów  
zapew nia jąc  ze sw ej s tro n y  pom oc o rg an izacy jn ą  i n aukow ą. P o zo staw ił n iem al 
ukończony rękop is  p rac y  h a b ilita c y jn e j p t. G eneza p o d sta w  gospodarczych i k s z ta ł­
to w a n ie  się p ierw ocin  s to su n k ó w  w czesn o k la so w ych  u  B a łtó w  w  okresie  od V  w ie k u  
p.n.e. do V I  w ie k u  n.e. W  p ra cy  te j  d a ł p odsum ow an ie  sw ych  pog lądów  i h ipo tez  
dotyczących  rozw o ju  p lem ion  b a łty jsk ich . W  o s ta tn ich  la ta ch  p rzen iósł sw e zain ­
te re so w an ia  n a  językoznaw stw o, p ró b u ją c  łączyć w e w n io sk o w an iu  syn tetycznym  
dane  w y n ik a ją ce  z an alizy  źródeł a rcheo log icznych  i  językonaw czych  d la  fo rm u ło ­
w an ia  h ipo tez  etn icznych .

N ie u lega  w ą tp liw ośc i, że ca ła  dzia ła lność  n au k o w a  Jerzeg o  A n ton iew icza  s ta ­
now i trw a ły  w k ład  do archeo log ii ś rodkow oeuropejsk ie j, a  jego p rzedw czesna  śm ierć  
je s t w ie lk ą  s t ra tą  d la  n auk i.

N ie  m ożna  też  pom inąć, m ów iąc o nim , osiągnięć w  o rg an izac ji reg ionalnego  
ru c h u  naukow ego  na  W arm ii, M azurach , M azow szu, P o d las iu  i Suw alszczyźnie. 
Z w ie lk im  ta le n tem  o rg an izacy jnym  i en erg ią  pokonyw ał n aw et na jw iększe  t r u d ­
ności p rz y  tw o rzen iu  to w arzy stw  n aukow ych , czy z ak ład a n iu  now ych czasopism . 
Sw ym  p rzy k ład em  pobudzał innych  do d z ia łan ia . Ci, k tó rzy  ze tk n ę li się z n im  b li­
żej, w iedzą  ja k  m ało  d b a ł o korzyści osobiste, b o ry k a ją c  się często z tru d n o śc iam i 
fin an so w y m i i n a ra ża ją c  zdrow ie, by  o siągnąć  p ostaw ione  p rzed  sobą cele. C eniony 
b y ł szeroko jak o  człow iek u m ie jący  bez re sz ty  pośw ięcić się p racy , s łużący  zaw sze 
ra d ą  i pom ocą, ko lega i zw ierzchn ik .

J e rzy  O ku licz


